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DODATEK PARAFJALNY
Jednajcie prenumeratorów do TYGODNIKA „NIEDZIELA” Apostołem bądź,

prasy katolickiej. Parafja Wniebowzięcia Najświętszej Marji Panny. nieiylko czytelniKiem.

Porządek nabożeństw 
w Kościele Paraljalnym 

Wnieb. Najśw. Marji Panny.
dnia 6 stycznia.

g. 6. Prymarja z nauką — ks. Mgr. Bro­
dziński.

g. 8. Msza św. z nauką — ks. kan. Jan­
kowski.

g. 9,30. Msza św. z nauką — ks. Mgr. 
Brodziński.

g. 11. Surna ks. kan. Jankowski. 
Kazanie — ks. Lopaciński.

g. 12,30. Msza św. z nauką— ks. prof. 
Kiełb.

g. 9. Msza św. z nauką w Hucie Milo- 
wice — ks. Lopaciński.

g. 15. Nieszpory — ks. Lopaciński.
Od g. 18 d. 5. I do g. 18 cl. 12. I 

dyżury pełni ks. Lopaciński.

Kalendarzyk Zebrań.
(Dom Katolicki).

Niedziela 6 stycznia br. g. 16,30. Ple­
narne K. S. M. Żeńskiej.

Poniedziałek 7 stycznia Ir. g. 19. Zbiór­
ka zastępu i — dręh. Losinówny.

Wtorek 8 stycznia br g. 19. Zbiórka za­
stępu II drch. Lewińskiej; g. 20. Zarząd 
P. A. K.

Środa 9 stycznia br g. 18 — 19. Bibljo- 
teka Parafjalna; g. 19. Kurs robót w K. S. M. 
Żeńskiej; g. 19. Dyżur w K. S. Kobiet.

Czwartek 10 stycznia br. g. 19,15. Kurs 
wykształcenia religijnego; g. 20,15. Wykład 
w K. S. Mężów.

Piątek 11 stycznia br. g. 19. Kurs robót 
w K. S. M. Żeńskiej.

Sobota 12 stycznia br. g 16. Koło Mi­
nistrantów.

Niedziela 13 stycznia br. g. 16. Arcy- 
bractwo Straży Honorowej i Bractwo Naj­
świętszego Serca Pana Jezusa; g. 16,30. Ple­
narne K. S. M. Męskiej.

Komunikaty.
1) Unja IV Panien Bractwa Ż.R. 

zakupiła na dzień 6-go stycznia b. r. 
g. 6 rano, Mszę św., na którą za­
prasza wszystkie członkinie.

2) Uprasza się, by ofiary w po­
staci świec na ołtarze, składać jedy­
nie na ręce W. Księży lub w Se- 
kretarjacie Parafjalnym A. K. (Dom 
Katolicki).

Pierwszorzędny Zakład Pogrzebowy 

„J. RĄCZKA" 
SOSNOWIEC, Prez. Mościckiego 13. Tel. 8-38

Załatwia pogrzeby solidnie i po 
cenach najniższych.

Drodzy w Chrystusie Panu 
Parafjanie.

Uroczystość Trzech Króli
dnia 6 stycznia.

„I upadli na twarz i hołd Mu zło­
żyli; otworzywszy skarby zaś swe, 
ofiarowali Mu dary".

Lekką wydawała się Trzem Kró­
lom daleka, męcząca podróż — szu­
kali przecież króla żydowskiego. 
Tymczasem prowadzi ich gwiazda 
do Betlejem, lichej mieściny. Widzą 
przed sobą maleńkie dziecię, otoczo­
ne ubóstwem. Czyż zawód ich spot­
kał, czy zaszła pomyłka? Niej przed 
ubogiem dzieciątkiem padają na twarz 
poważni mężowie, słabemu niemo­
wlęciu hołd składają w niemej po­
korze mędrcy zdaleka. Nie cofnęli 
się rozczarowani, nie zachwiała się 
ich wiara. Na jednem tylko opierała 
się proroctwie, lecz laska Boża do­
pełniła reszty.

I otwierają przed Jezusem swe 
skarby. Nie drobnostki tylko skła­
dają Mu w ofierze, lecz dary praw­
dziwe: złoto, kadzidło i mirrę.

W kościołach naszych też klęka­
my przed Jezusem. Pod niepozorną 
postacią chleba ukrywa przed nami 
nietylko swe Bóstwo, lecz i Czło­
wieczeństwo.

Na spełnionych proroctwach opie­
ramy swą wiarę, na cudach Jezusa, 
na Jego słowach Bożych.

I nas łaska Jego do wiary po­
wołała.

Składajmy przed Najśw. Sakra­
mentem gorące uczucia wiary, na­
dziei, miłości! Chętnie i gorliwie 
oddawajmy pokłon i cześć Bogu uta­
jonemu.

Lecz otwierajmy też przed Nim 
swe skarby! Jak ubożuchno wygląda 
w niektórych kościołach! Jak tam 
brak wszystkiego, coby świadczyło 
o naszej żywej wierze! Czy dajesz 
hojną dłonią ofiary na Kościół? Mo­
że na grosze tylko liczą się twe da­
ry? Grosze, ofiarowane szczerem 
sercem, przynoszą zaszczyt wdowie, 
sierocie. Lecz u ciebie, co dobrze 
zarabiasz, co masz dobrobyt zapew­
niony, czyż te groszowe ofiary nie 

wyglądają raczej na kpiny? Naśla­
dujmyż Trzech Króli; bądźmy hojni 
wtedy, gdy chodzi o Jezusa, o chwa­
łę domu Bożego, w którym Zbawi­
ciel łaskawie spogląda na serca na­
sze i na nasze czyny.

Proboszcz.Święto Trzech Króli.
Kościół święty obchodzi dzisiaj 

pamiątkę trzech ważnych wydarzeń, 
są niemi: chrzest, udzielony Panu 
Jezusowi przez św. Jana, cud w Ka­
nie galilejskiej, gdzie Pan na godach 
weselnych przeminił wodę w wino, 
i liołd Mędrców ze wschodu. Wyda­
rzenia te są potrójnem świadectwem 
o boskiem posłannictwie Chrystusa, 
dlatego obchodzimy ich pamiątkę 
tego samego dnia. Eierwsze wyda­
rzenie przypomina świadectwo, któ­
re Bóg Ojciec ogłasza z Nieba: „Ten 
jest Syn mój miły, z którymem upo­
dobał sobie" (Mat. 3. 17.) Drugie o- 
powiada, jak sam Tan Jezus świad­
czy o Subie, działając z własnej mo­
cy pierwszy cud. W hołdzie złożo­
nym Zbawicielowi przez Mędrców 
objawia się trzecie świadectwo, 
świadectwo Ducha św., któ­
ry „ludzi naucza wszelkiej prawdy". 
To ostatnie wydarzenie wysunęło się 
na pierwszy plan, i skutkiem tego 
nazywamy dzień ten świętem Trzech 
Króli.

Święto Trzech Króli należy do 
najstarszych i najważniejszych świąt 
Kościoła chrześcjańskiego. Wszyst­
kie kościoły wschodu i zachodu ob­
chodziły je z okazałością i wielką u- 
roczystością. W średniowieczu nosi 
dla swej godności miano „dnia naj­
wyższego".

Poza tein ma nam uroczystość 
dzisiejsza przypominać także powo­
łanie pogan. To my wdaśnie otrzy­
maliśmy w osobach Trzech Króli 
nieocenioną łaskę wiary św. i powo­
łanie do nauki Chrystusa.

W naszem imieniu składali ci 
pierwsi przedstawiciele narodów nie- 
żydowskich przy żłóbku hołd Zba­
wicielowi, obchodząc pamiątkę ich 
hołdu, śwdęcimy równocześnie nasze 
powołanie do światła wiary. Od tego 
czasu nie isaneje już osobny' lud 
Boży; ludem wybranym Jezusa Chry­
stusa są wszystkie chrześcjańskie 
narody całego świata. Ustał rozdział

Zapisujcie się na stałych abonentów „Niedzieli” z „Dodatkiem Parafjalnym”.
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ludów, a wszystkie narody są po­
wołane do jednej rodziny Bożej — 
do Kościoła Chrystusowego. Tego 
zjednoczenia gorąco pragnie Kościół 
św. To też dziś w Rzymie obchodzi 
wspaniały zakład misyjny Kongrega­
cji Rozkrzewienia Wiary swoje uro­
czyste święto. Mężowie ze wszyst­
kich krajów i narodów, którzy w tym 
zakładzie się kształcą, by później ja­
ko misjonarze głosić słowo Boże w 
najodleglejszych krajach świata, wy­
głaszają dziś w Rzymie — każdy w 
swoim ojczystym języku — wykłady 
religijne, które są słabym odgłosem 
tej niezmiernej czci i chwały, jaką 
Zbawiciel świata w przeróżnych ję­
zykach dziś odbiera.

Ks. T. J.

—o —

Przysłowia z okazji święta 
Trzech Króli.

Na Trzech Króli każdy się do pieca 
[tuli.

Od Trzech Króli będą mrozy do 
[Gertruli.

Gdy Trzy Króle pogodą obdarzą, 
Nie zasypiaj ranków, gospodarzu. 
Królowie przed szopę — 
Dnia na kurzą stopę.

Wiadomości.
Zarząd Parafjalnej Akcji 

Katolickiej.
Zarząd P. A. K. zawiadamia kie­

rowników organizacyj A. K. na te­
renie naszej parafji, że zebranie P. 
A. K. odbędzie się w dniu 8 stycz­
nia br. o godz. 20 w Sekretarjacie 
Parafjalnej Akcji Katolickiej.

Ze względu na przygotowanie 
programu prac na bieżący rok, upra­
sza się członków Zarządu o liczne 
przybycie.

Równocześnie Zarząd P.A.K.przy­
pomina członkom organizacyj kato­
lickich, że w każdy piątek w salce 
Domu Katolickiego, o g. 19,15, od­
bywają się kursy wykształcenia reli­
gijnego, w celu przygotowania człon­
ków do pracy apostolskiej w rodzi­
nach i przy warsztatach pracy.

Zarządy Katolickich Stowarzyszeń 
Akcji Katolickiej, rozumiejąc potrze­
bę wykształcenia religijnego, bez 
słów zachęty i przypomnień, będą 
licznie i gorliwie uczęszczać na wy­
żej wspomniany kurs, dając tern do­
wód zrozumienia swego zadania.

Wykłady obejmować będą ogól­
ny zarys wiary i moralności.

Katolickie Stów. Mężów.
Zarząd K. S. Mężów przypomina 

swym członkom, że w każdy czwar­
tek o godz. 20,15 odbywają się wy­
kłady z dziedziny religjnej i społe­
cznej, wygłaszane przez ks. Mgr. 
J. Brodzińskiego.

Jak stwierdzono, kursy te przy­
noszą członkom wiele korzyści i po­
żytku, wobec tego Zarząd zachęca 
pozostałych członków do licznego 
i regularnego uczęszczania na te 
wykłady.

Kat. Stów. Młodz. Żeńskiej.

W sobotę, dn. 29 grudnia 1934 r. 
o godz. 17, odbył się w lokalu Kat. 
Stów. Młodz. Żeńskiej tradycyjny 
„opłatek", który zaszczycił swą obec­
nością Protektor — ks. kan. T. Jan­
kowski, oraz Asystent kościelny — 
ks. M. Jung.

Do zebranych licznie druchen 
przemówił serdecznie Asystent ko­
ścielny ks. M. Jung, porównując Sto­
warzyszenie do jednej dużej rodzi­
ny, w której powinna panować mi­
łość, zgoda, harmonja i pokój, przy­
niesiony światu przez Narodzenie 
Bożego Dzieciątka. Pokój ten, zwia­
stowany ludziom przez aniołów, win­
ny druchny wprowadzić do domów 
i swego otoczenia.

Skolei przemówił Protektor — ks. 
kan. T. Jankowski, zachęcając druch­
ny do pogłębienia życia wewnętrz­
nego przez częste przyjmowanie Ko- 
munji św. i wyraził życzenie, by 
w Kat. Stów. Młodz. Żeńskiej utwo­
rzone były Sekcje: Eucharystyczna 
czy Misyjna, na których druchny 
pracowałyby nad urobieniem włas­
nych dusz i charakterów.

Za te serdeczne życzenia złożyła 
podziękowanie w imieniu druchen 
lderowniczka Oddziału—p. M. Grzy- 
bowińska, poczem ks. Protektor i 
ks. Asystent kościelny dzielili się 
opłatkiem z druchnami, wyrażając 
głębokie przekonanie, że druchny 
dołożą wszelkich starań, by Stowa­
rzyszenie Młodzieży stało się chlubą 
parafji.

Przy rzęsiście oświetlonej choince 
odśpiewano szereg pięknych polskich 
kolend, poczem nastąpiła zabawa to­
warzyska, w której tak druchny jak 
i druhowie urozmaicali mile czas 
czy to zbiorowym śpiewem, czy we- 
sołemi monologami.

Obficie zastawiony stół świadczył 
o zapobiegliwości druchen, a dobre 
humory i wesoły nastrój, panujący 
wśród gości i druchen — o ich po­
godzie ducha i młodzieńczej radości.

Sekcja Samopomocy Pośmiertnej 
Bractwa Ż. R.

Zarząd Sekcji Samopomoc}' Po­
śmiertnej Br. Z. R. zawiadamia człon­
ków, że składki za rok 1934 winny 
być wpłacone najpóźniej do 18 stycz­
nia b.r., w przeciwnym razie wszyscy 
zalegający ze składkami przestaną 
po tym terminie figurować w księ­
gach jako członkowie Sekcji Samo­
pomocy Pośmiertnej Br. Z. R

Jednocześnie podaję się do wia­
domości, że składki za rok bieżący 
powinny być wpłacane zgóry, czy' 
to za cały rok, czy też za każdy' po­
szczególny' kwartał.

Związki małżeńskie zawarli.
Dnia 26. XII. Józef Pajda z Pelagją 

Rell, Edward Wścibski z Stanisławą Zde- 
chlik, Bronisław’ Hala z Heleną I.ech, 
Stanisław Knaś z Stefanią Olesińską, Jan 
Barański z Janiną Stąpel, Stanisław Bar­
giel z Franciszką Kielbówną, Franciszek 
Kramarczyk z Marjanną Pałka, Marjan 
Urgacz z Stanisławą Wałek, Leonard Gry­
giel z Marjanną Jasiówka, Walenty Pio­
trowski z Władysławy Wywiał, Feliks 
Borowski z Ireną Zawadzką, Kazimierz 
Konieczny z Ireną Pośpiech, Józef Sikora 
z Anielą Szyba, Juljan Styczyński z Fran­
ciszką Grzanka, Stanisław Góral z Gertru­
dą Kusz, Józef Sarnowski z Anną Sawic­
ką, Władysław Bentkowski z Stanisławą 
Majka, Antoni Cichy z Zofją Zielnik, Mi­
chał Wciślik z Franciszką Bykowską, Sy- 
biś Romuald z Ireną Książyńską, Jan Hna- 
tuszko z Anastazją Pawtyszyn.

Dnia 27 XII 1934 r. Stefan Michalak 
z Marją Włosińską. Dn. 29X11 1934. Adam 
Stronczak-Milaszewski z Anną lików, Jan 
Otrębski z Czesławą Zielińska, Kazimierz 
Staszkiewicz z Kazimierą Gołębiowską, 
Stanisław Mańka z Reginą Kaliszewską. 
Dnia 30 XII 1934. Aleksander Kiedik z Ja­
niną Wiśniewską. Dnia 31 XI! 1934. Re- 
migjusz Walewski z Marjanną Sęk.

Szczęść Boże! Młodym parom!

Zmarli.
Dnia 25 XII 1934. Juljanna Olkuska, 

lat 48. Dnia 28 XII Jadwiga Kolczyk, 1.13. 
Dnia 29 XII Stanisława Janowicz, lat 43.

Wieczny odpoczynek racz im dać Panie!

Rocznice zaślubin.
Dnia 7 I 1935 Władysław Lisowski 

z Marjanną Gawłowską, Adolf Między- 
brodzki z Stanisławą Hałat Dnia 9 1 1935. 
Antoni Zaród z Janiną Piekielną Dn. 13 I 
Antoni Pawlikowski z Marjanną Gnoińską.

Rocznice zgonów.
Dnia 7 I 1935 Marja z Kozaków Chyc- 

ka, lat 56, Jakób Latała, lat 67. Dnia 10 1 
Anna z Kaletów Ogórek, lat 57. Dnia 12 1 
Mateusz Syta, lat CO, Wiesław Kotulecki, 
lat 9 Dnia 13 I Szczepan Lipa, lat 47, 
Franciszek Nieużyta, lat 57.

Zapowiedzi przedślubnych nie było.
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